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Św. Józef Kalasancjusz mówi do mnie w tym miesiącu:  

,,Droga wiodąca do tego, aby stać się człowiekiem mądrym i roz-

tropnym w szkole najniższej, polega na tym, by uczynić się głupim 

w oczach ludzi, pozwalając się wieść jak osiołek. To jest prawdziwa 

nauka, ale rozumiana przez niewielu, gdyż jest sprzeczna z ludzkim 

rozsądkiem i mądrością; wypełniana również przez niewielu” 
 (Z listu do o. Jana Piotra Cananei, Rzym, 8 listopada 1622) 

  

 Życie Józefa Kalasancjusza nie było przepełnione beztroską, spokojem czy 

poczuciem pełnej stabilizacji. Patrząc jednak na Jego dokonania wypływające 

z głębokiej więzi z Chrystusem, postawmy sobie pytania, które pozwolą nam 

spojrzeć z poczuciem odpowiedzialności na naszą pracę. 

 Czy potrafię bezgranicznie zaufać Panu i wypełniać Jego wolę? Czy podążam 

drogą wskazaną przez Józefa Kalasancjusza? Czy naprawdę zależy mi na dotarciu do 

Prawdy i Mądrości? Czy wiem, jakie jest moje miejsce w dziele kalasantyńskim? 

 


 Boże, naucz nas zgadzać się z Twoją wolą 

 Jezu, pomóż nam służyć tak, jak ty służyłeś 

 Duchu Święty, otwórz nasze oczy na prawdziwą naukę 

 Jezu, Dobry Pasterzu, udziel wszystkim wychowawcom pokory 

 Duchu Święty, udziel mądrości tym, którzy uczą i wychowują 

 Jezu, Odkupicielu człowieka, przyjmij do swego domu naszych zmarłych, 

szczególnie zmarłych wychowawców, wychowanków i krewnych 

 Św. Józefie Kalasancjuszu, módl się za nami, byśmy potrafili podążać Twoją 

drogą i prowadzić naszych wychowanków do zbawienia 

 

Święty Józefie Kalasancjuszu – módl się za nami! 


